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»Drwęca* wychodzi 3 razy tygodn. we wtorek, czwartek i sobotę rano. — 

Przedpłata wynosi dla abonentów miesięcznie z doręczeniem 1,20 zł. 
Kwartalnie wynosi z doręczeniem 3,59 zł. P U Cena ogłoszeń; Wiersz w wysokości 1 milimetra na stronie 6-łaraoweJ 15 gr, 

na stronie 3-łamowej 50 gr, na 1 stronie 60 gr. — Ogłoszenia drobne: Napisowe 
slow© (tłuste) 30 gr każde dalsze słowo 15 gr. Ogłoszenia zagrań. 100*/# więcej.

Przyjmuje się ogłoszenia do wszystkich gazet Numer t e 1 e f o n u : N o w e m i a s t #  3.
Druk j wydawnictwo .Spotka Wydawnicza* Sp. z o. odp. w Nowemmieścic. Adres telegr.: .Spółka Wydawnicza* Nowemiaste-Pomorze.
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Z wiarą naprzód w próg Nowego Roku!
Pielgrzym, pokonawszy w swej wędrówce 

znaczniejszy odcinek przedsięwziętej drogi, siada 
na jej zakręcie, aby odpocząć i nabrać zarazem 
tchu i siły do dalszej mozolnej poeróży. Zwykle 
Wtoiy wzrokiem sięga wstecz na przebytą przestrzeń, 
reasumując w pamięci, co w niej przeżył, a następnie 
rzuca okiem naprzód, dociekując, co go spotkać go 
może w następnym jej etapie. W położeniu takiego 
pielgrzyma znajdujemy się każdorazowo, dobiwszy 
do mety w całorocznym naszym biegu życiowym. 
Lekkomyślni ludzie zwykli metę tę przechodzić ze 
śmiechem, z pustotą w duszy, wśród głośnych 
krzyków i podnieconych, częstokroć sztucznie na­
strojów. Ludziom jednak, patrzącym poważnie 
i trzeźwo na życie i świat, moment taki przełomowy, 
gdzie się przekracza granicę między Starym, umy­
kającym w odmęt bezpowrotnej przeszłości Rokiem, 
a Nowym, ukazującym się na n«szej widowni, 
nastręcza sposobności do poważnych zastanowień 
i zawołań.

Rzut oka na mijający stary rob stawia nam 
przed oczy niezliczoną wprost ilość obrazów, wra­
żeń, spostrzeżeń, doświadczeń, przeżyć radosnych 
czy smutnych, czy to w życiu naszym prywatnym, 
czy publiczn. Rozumie jednak nasz Szan. Czytelnik, 
że na szczuplutkiej kliszy naszego artykułu wstęp­
nego ani cząsteczki z nich uchwycić nie jesteśmy 
w możności. To też ograniczyć się musimy jedynie 
do ogólnego ich scharakteryzowania. Na ogół 
rok 1936 szczęśliwym dla nas nie był. Mówiło się 
coprawda dużo i pisało o uwidoczniającej się co­
raz to niby wyraźniej poprawie naszych stosunków 
gospodarczych, ale w rzeczy samej były to raczej 
pobożne życzenia i zręcznie obmyślane insynuacje, 
aniżeli rzeczywiste fakty. Trzeźwo patrzący na 
stan rzeczy obserwatorzy jeszcze zawsze widzą ten 
jeden smutny i bolesny fakt, że w korowodzie 
narodów Europy my pod względem gospodarczo- 
rozwojowym jeszcze zswsze maszerujemy na sza­
rym końcu i mimo zachęcających wzorów i do­
świadczeń inuych nie umiemy się jakoś zdobyć na 
odważniejszy krok celem przestawienia biegu nasze­
go życia gospodarczego na inne tory. Ponieważ 
ogół mimo przeciwnych twierdzeń i ogłoszeń 
jeszcze żadnej namacalnej ulgi nie odczuwa, a każdy 
eiężar, im dłużej przygniata, tym nieznośniejszym

Wszystkim naszym Szanownym 
Abonentom, Czytelnikom, Przyjacio­
łom życzymy szczerze szczęśliwego

Nowego Roku
R E D A K C J A .

się staje, stąd zrozumiałe, że społeczeństwo nasze 
coraz bardziej się niecierpliwi i niepokoi. Ten na­
strój posłużył ciemnym siłom wywrotowym, wro­
gom nie tylko dotychczasowego ustroju społeczne­
go, ale równocześnie i kultury i cywilizacji chrze­
ścijańskiej, do siania złowrogich fermentów wśród 
najbardziej dotkniętych ostrzem przewlekającego 
się w nieskończoność naszego przesilenia i biedy 
gospodarczej. Ta zdrożna robota wrogów państwa 
i Kościoła doprowadziła w ub. roku do licznych, 
groźnych eksplozyj, które, silną ręką przytłumione, 
spowodowały narazie dalsze ich zaprzestanie. Nie 
oznacza to jednak, by wrogowie wewnętrzni, zasi­
lani wydajnie przez obce agentury, dały za wygrane. 
Nie ważąc się ostatnio na dalsze jaw ne burzyciel­
skie występy, tym in ten syw n iej i zawzięciej 
pracują w ukryciu nad podważaniem pod w lin 
naszego bytu i ustroju społeczno państwowego. 
Nie może już być najmniejszej wątpliwości, że prym 
w tej akcji wywrotowej wiodą Żydzi, ci odwieczni 
wrogowie każdego obcego im ustroju i porządku, 
a chrześcijańskiego w szczególności. Tym gro­
źniejsze dla nas to niebezpieczeństwo, ponieważ 
tych wrogów wewnętrznych mamy cały legion, 
ponieważ obsadzone są przez nich w naszym kraju 
bardzo ważne dziedziny i arterie gospodarcze 
i inne nader ważne pozycje publiczne. A co 
najgorsza, że, aczkolwiek świadomość o grożącym 
nam z ich strony ogromie niebezpieczeństwa co­
raz szersze przenika warstwy naszego narodu, je­
szcze zawsze tylu jest zaślepionych Polaków, 
którzy tej zgrozy nie widzą albo w idzieć nie  
chcą, służąc tymsamym jako zdrożne narzędzia w 
rękach iyeh wrogów na zgubę w łasnego Narodu.

Dużo, bardzo dużo pod względem uświada­
miania i w yzw olenia Narodu z pod tej niebez­
piecznej okupacji wewnętrznej już zdziałał 
coraz potężniej falujący ruch narodowy, ale, by 
nastąpić mogła decydująca pod tym względem 
zm iana na lepsze, olbrzym ie je szcze  stoi w 
Nowym Roku przed nim do spełnienia zadanie. Sta­
nowcza zmiana nastąpi dopiero w ów czas, gdy  
cała dziedzina duchowa naszego Narodu zostanie 
przeorana, przerobiona i uprawiona — gdy 
z niej w ypleni s ię  wszelkie obce chw asty  
i wszelkie obce naleciałości, a w to miejsce zasieje 
czyste ziarno polskich i chrześcijańskich id e­
ałów . Aczkolwiek praca to znojna i uciążliwa, 
a ogrom jej wielki, nie wolno nam się jednak do niej 
zniechęcać ani na chwilę w niej ustaw ać. Jeżeli 
chcemy uchronić Polskę przed losem , jaki 
spotkał nieszczęsną R osję, jeżeli nie chcemy d o ­
puścić, by nasz kraj podzielił los tr»glczny nie­
szczęśliw ej, krwią i ranami bestialskiego okru­
cieństwa ociekającej H iszpanii, żaden  trud, 
żadna o fia ra  w Nowym Roku n ie  pow inna  
nam być za ciężka i za wielka.

Droga lepszej przyszłości czy to pod względem 
społeczno-gospodarczym czy politycznym — to 
powinniśmy sobie uprzytomnić ponad wszystko — 
prowadzić może jedynie przez zupełne n asze  
odrodzenie duchowe, przez skupienie s ię  
całego Narodu pod sztandarem  ideałów  Chry­
stusow ych i Narodowych. Z wiarą więc w B oga 
i Jego pomoe, z m ocnym i postan ow ien iam i 
w ytrw ałej, ofiarnej walki o to, co Boże, o to, co 
najśw iętsze, najzdrowsze i najdroższe w nie­
przebranej krynicy zbiorowej duszy naszego N a­
rodu, przestąpmy próg N ow ego Roku! Pomni 
na słowa naszego wieszcza Adama Mickiewicza, 
który taki nam zostawił testament, że, „o ile polep­
szycie i pow iększycie dusze w asze, o ty le  
pow iększycie prawa nasze 1 granice nasze* — 
idźmy tedy :

„Dalej naprzód tam do słońca,
Ciemność — to nasz wieczny wróg,
Tam, gdzie światłość jaśniejąca,
Tam jest prawda, tam jest Bóg!“

Znów narodowcy w Berezie
Tajem nicze za g in ięc ie  m łodego narodowca.

Podaliśmy już o wywiezieniu 2 narodowców 
do Berezy Kartuskiej. Poza tym donosi „ABC”, że 
z zajściami w powiecie wysoko mazowieckim łą­
czy się niezwykły wypadek zaginięcia bez wieści 
w Warszawie jednego z młodych działaczy narodo­
wych, p. Antoniego Sikorskiego. P. Antoni Sikor­
ski wyszedł w dniu 17 grudnia z mieszkania przy 
ul. Emilii Plater 30 i wszelki ślad po nim zaginął. 
Próbowano w tej sprawie zasięgnąć informacji 
w Urzędzie Śledczym, powiedziano jednak, że 
nic tam o nim nie wiedzą. Skądinąd słychać, że 
p. Antoni Sikorski znajduje się również w Berezie 
Kartuskiej. Byłby to zatem trzeci wypadek wywie­
zienia narodowca do obozu izolacyjnego, gdzie od 
kilku miesięcy byli już tylko komuniści i separa­
tyści ukraińscy. Bezpośrednio przed zaginięciem 
p. Sikorski bawił w okręgu łomżyńskim i spędził 
trzy dni w gościnie u adw. Jursza.

Dodać należy, że adw. Jursz jest rodzonym 
bratem prokuratora Jursza sanatora, który wystę­
pował w głośnym procesie ks. Kochańskiego przed 
Sądem Okręgowym w Łomży. Obecnie w związku 
widać ze sprawą brata prok. Jursz został prze­
niesiony z Łomży do innego okręgu”.

Przyjazd do Gdańska now ego  kom isarza RP.
Przyjazd nowomianowanego komisarza gene­

ralnego R. P. p. Mariana Chodackiego do Gdańska 
nastąpić ma w dniu 1 stycznia 1937 roku.

Smutny Sylwester dla emerytów.
D ekret em erytalny nie będzie zm ieniony.

Warszawa. Mało pocieszającą wiadomość dla 
emerytów państwowych przynosi koniec rok :

Ministerstwo skarbu odstąpiło od załatwienia 
reformy emerytalnej, zarówno na drodze dekreto­
wej, jak też przez wniesienie do sejmu odpowied­
nich projektów ustawodawczych. Tak więc spra­
wa zasadniczej reformy ustawy emerytalnej jest w 
tej chwili nieaktualna.

Tym niemniej ministerstwo w preliminarzu na 
rok budżetowy 1937|38 zarezerwowało kwotę prze­
szło 7 milionów, przeznaczając ją na częściowe 
choćby złagodzenie przepisu z jesieni 1935 roku 
oraz naturalnie na pokrycie zwiększonych wydat 
ków, związanych ze wzrostem ilości emerytów.

„W sprawie religijnego 
wychowania dzieci

I w ola  rodziców  je s t  czynnikiem  decydującym ”
1 Dnia 22 bm. posłanka Prystorowa zgłosiła w 

sejmie interpelację do Ministra W. R. i O. P. w 
sprawie tarć na terenie szkół powszechnych, 
zapytując:

„Czy Pan Minister stoi na stanowisku niedo­
puszczania do szkół powszechnych żadnych roz­
grywek partyjnych i politycznych pomiędzy star­
szymi i obrony duszy dziecięcej, jej niezłomnych 
praw do czystej atmosfery, dalekiej od walk poli­
tycznych i czy Pan Minister w sprawie wychowa­
nia religijnego dzieci liczy się z wolą rodziców, 
jako czynnika decydującego”.

Za o b razę  N arodu P olsk iego .
N a tu ra ln ie  żyd.

Lwów. Przed sądem w Czortkowie stanął w 
charakterze oskarżonego absolwent gimnazjalny, 
Mordka Rosenwald, obwiniony o obelżywe wyra­
żanie się o Narodzie polskim. Rozenwald m. in. 
wykrzykiwał, że przyjdzie taki czas, że Polacy 
będą przed nimi klęczeć itp. Sąd skazał Rozen- 
walda na 1 ro k  bezw zględnego  a re sz tu , przy 
czym umotywował wysoki wymiar kary tym, że 
ojciec oskarżonego, jako  dostaw ca w ojskow y, 
dorobił s ię  w  Polsce m a ją tk u  i pow inien być 
P o lsce  w dzięczny.

Ubój rytualn y na Pom orzu.
W związku z wejściem w życie od 1 stycznia 

1937 ustawy o uboju rytualnym wszystkie gminy 
żydowskie na Pomorzu oraz niektórzy żydowscy 
handlarze bydła zabiegają w ostatnich dniach w 
urzędzie wojewódzkim o uzyskanie zezwolenia ua 
ubój rytualny w rzeźni miejskiej w Golubiu wzgl. 
w Pucku. Z Torunia zabiegają o takie zezwolenie 
m. in. rabin dr. Glicensztajn i przewodniczący 
gminy wyznaniowej, Rozenberg. Ustawa m. in. 
przewiduje, że ubój rytualny tylko tam może być 
wykonany, gdzie odsetek ludności żydowskiej wy­
nosi 3 proc. Na Pom orzu m ieszka ok o ło  7 000  
Żydów, t. J. 0 3 proc. ogółu mieszkańców. Wy­
danie zezwolenia jest uzależnione od uzuania wo­
jewództwa. Decyzji, która winna zapaść w naj­
bliższych dniach, oczekuje społeczeństwo z wielkim 
zainteresowaniem.



Z krwawej Hiszpanii.
Marsz Powstańców w Andaluzji.

Sewilla, 30.12. Rozgłośnia powstańcza donosi: 
„Na skutek zwycięstwa »wojsk narodowych na od­
cinka Teruel wojska rządowe cofają się, porzu­
cając znaczne ilości sprzętu wojennego. Wojska 
narodowe posuwają się w Andaluzji naprzód. Do­
tychczas posunęły się o 60 km.

Pow stańcy n ie  m ordują.
Syn Largo Caballero przebyw a w niew oli.

Avila. Specjalny wysłannik agencji Havasa 
donosi, że wiadomość, ogłoszona przez niektóre 
dzienniki zagraniczne, jakoby syn Largo Caballero, 
wzięty do niewoli przez powstańców dn. 5 sierpnia 
na drodze z Madrytu doSegowii, został rozstrzela­
ny - -  nie odpowiada rzeczywistości. Opublikowa­
na ostatnio nota urzędowa stwierdza, że więźniowi 
nie zagraża żadne {niebezpieczeństwo i że jest on 
dobrze traktowany.

Zamordowano 5.000 księży.
Jak donoszą w Hiszpanii, zamordowano 5.000 

księży i zakonnikowi
« ■ ■ ■ M a a H M B M m i a B M B M a M a u u a w

A resztow anie b. posła B.B.W. R. o’naduiycia.
Onegdaj z rana aresztowano w Tarnowie b. 

posła BBWR, urzędnika na poczcie dworcowej, 
Ignacego Starzyka.

Aresztowanie pozostaje w związku z częstym i 
kradzleźamt listów  am erykańskich, jakie zda­
rzały się ostatnio w drugim urzędzie pocztowym 
w Tarnowie, w którym Ssarzyk jest urzędnikiem.

Uwięzienie Starzyka zostało poprzedzone przez 
rewizję, podczas której znaleziono około 42 dolar.

20 tysięcy  paczek do N iem iec.
W ostatnich dniach przed świętami zaobserwo­

wano w urzędach pocztowych, zwłaszcza w pobliżu 
pogranicza polsko-niemieckiego, niezwykły ruch w 
dziale przesyłek żywnościowych. Tłumaczy się to 
ostrym brakiem szeregu artykułów żywnościowych 
w Niemczech.

W niespełna tygodniu wyekspediowano do 
Niemiec przeszło 20 tysięcy paczek żywnościowych.

Parow iec niem iecki »Palos” uw olniony.
Zatrzymany przez czerwonych poza granicami 

hiszpańskich wód terytorialnych oraz uprowadzo­
ny do Bilbao parowiec niemiecki »Palos” został 
na zadanie krążownika Koenigsberg zwolniony 
i kontynuuje podroż.

Zmiana taryfy pocztowej.
Od 1 stycznia 1937 r. zostały zmienione niektóre pozycje 

taryfy pocztowej. Poniżej podajemy najważniejsze zmiany:
1. oplata za przesyłki mieszane w obrocie krajowym po­

nad 250 g — 500 g wagi zniżono z 50 na 35 gr, a ponad 
500 g do 1000 g wagi z 60 na 50 gr;

2. opłatę za papiery handlowe w obrocie zagranicznym 
do wagi 250 g podwyższono z 50 na 55 gr, natomiast zniżo­
no opłatę za każde dalsze 50 g wagi z 10 na 5 gr:

3. opłatę za przesyłki mieszane w obrocie zagranicznym 
do 100 g wagi, jeżeli przesyłki te zawierają również papiery 
handlowe, podwyższono z 50 na 55 gr, natomiast zniżono 
opłatę za każde dalsze 5o g wagi z 10 na 5 gr;

4. opłata za paczki do miejscowości w strefie 4-tej, tj. 
ponad 600 km, została zupełnie zniesiona. Paczki do tych 
miejscowości podlegać będą opłatom jak paczki do miejsco­
wości w strefie 3 ciej, tj. ponad 300 km;

5. opłata za doręczenie paczek ponad 15 do 20 kg wagi 
została obniżona z 80 L.a 60 gr.

Obnlika opłat telefonicznych*
Minister poczt i telegrafów zatwierdził wniosek PAST. 

o obniżenia od Nowego Roku opłat wstępnych za założenie 
telefonu o 20 zł i za przeniesienie telefonu o 10 zł.

W ten sposób od 1 stycznia 1937 r. założenia nowego 
telefonu będzie kosztowało 55 zł, zamiast obecnych 75 ił, 
a przeniesienie 35 zł, zamiast dotychczasowych 45 zł.

Poza tym obniżone będą o 20 proc. opłaty za abonament 
dodatkowych gwiazdek wtyczkowych i słnchawek.

W I A D O M O Ś C I .
j N o w e m i a s t o ,  dnia 1 stycznia 1937 r.
Kalendarzyk. 1 stycznia, piątek, Obrz. Pańsk., N. R. 1937.

2 „ sobota, Makarego Op.
3 „ niedziela, Im. Jezus, Genowefy.

Wschód słońca g. 7 — m. 44. Zachód słońca g. 15 — m. 36 
Wschód księżyca g. 23 — m. 59. Zachód księżyca g. 10 — m. 84*

fŁ m i a s t a  i  p o w ia tu .
Sprostow anie.

W sprawozdaniu z rozpraw sądowych z 29,X.36 r. z nr. 
151 przez pomyłkę nastąpiła zmiana imienia zasądzonej! za« 
miast Anna winno brzmieć Weronika Olszewska z .Otręby.

Komunikat
w spraw ie term inu składania podań o ob n iżen ie  

r esz ty  cen y  dziatek  z parcelacji p ryw atn ej.
Nowem iasto* Stosownie do art. 54 ust. (37 i art 53 

ust 37) rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia, 
24,X. 1934 r. o konwersji i uporządkowania długów rolniczych 
(Dz. Ust z 1936 r. Nr. 5 poz. 59) wnioski o obniżenie długa 
z tytułu reszty ceny kapną nieracomośe i mogą być wnoszo­
ne do urzędów rozjemczych w ciągu trzech lat od dnia wejścia 
w życie tego rozporządzenia Termin zatem składania tych 
wniosków upływa z dniem 27 października 1937 r.

Powyższe podaje się dla informacji nabywców działek 
z parcelacji nieruchomości ziemskich i przestrogi przed skut­
kami zaniedbania wniesieuia we właściwym czasie do urzędu 
rozjemczego podania o obniżenie reszty ceny. Odnosi się to 
tak do nabywców, którzy uzyskali już tytuł własności, jak 
i do nabywców, na których prawa własności jeszcze »ie 
przeniesiono. Należy atoli mieć na uwadze, le  prawo do ob­
niżki reszty ceny służy tylko tym nabywcom (i ich następcom 
prawnym), którzy zawarli ze sprzedawcą umowy, ustalające 
cenę, w okresie od dnia 29 kwietnia 1924 r. do 1 lipca 1932 r.

Zaznacza się przy tym, że wobec ust. 7 art. 54 powoła­
nego rozporządzenia nie jest potrzebna zwracanie się nabyw­
ców działek do urzędów rozjemczych o obniżenie reszty ceny, 
jeżeli Zarząd Wojewódzki wystąpił już do Sądu lub wystąpi 
w wymienionym terminie do dnia 27.X. 1037 r. o przyznanie 
nabywcom prawa własności w myśl ustawy o nregalowaniu 
prawa własności gruntów, oddanych w posiadanie nabywców 
w drodze parcelacji nieruchomości ziemskich, a w toku po­
stępowania sądowego zgłoszony będzie wniosek o obniżenie 
reszty ceny.

Z kronibiEpolicyjnej.
Rywaldzik, W nocy z 22 na 23 abm. dokonano kra­

dzieży drobiu z chlewu roin. Lipskiego Pawła. Złodzieje, 
wyłamawszy dziarę w marze chlewa, zabrali 20 kur, 4 gęsi 
oraz 1 ctr. jęczmienia, wartości około 70 zł. Niepozuani uszli.

B orek . Dn. 27 ubm. Bernard Riedel na zabawie w 
Szafami został dotkliwie pobity, tak, że musiał być odsta­
wiony do szpitala w Nowymmieście.

P rąta ica . Naucz Fiałkowskiemu skradzione z mieszka­
nia zegarek męski, brzytwę i 6 troków skórzanych do pleca­
ka. Podejrzani są uczniowie kursu dokształcającego, którzy 
często w mieszkaniu p. F. przebywali.

Lubawa. W nocy z 25 na 25 obm.; kiedy mieszkańcy 
byli na pasterce, dokonano kradzieży 20 zł z niezamkniętej 
szafy w mieszkantu stolarza p. Nowakowskiego Wład. Zło­
dziej przy pomocy podrobionego klucza wszedł do siemi, 
a stamtąd do mieszkania.

Szczepankow o. Właściciel majątku Orlowius zgłosił 
Policji kradzież ok. 100 kg żyta z zamkniętego spichlerza.

Policja prowadzi we wszys kich wymienionych wypad­
kach dochodzenia.

1 Odzie spędzić Sylw estra ?
Lubawa. Tow. Przyjaciół Harcerzy nrządza w Sylwe­

stra zabawę taneczą, połączoną z różnymi niespodziankami. 
Wobec tego, że dużo osób noc Sylwestrową spędza chętnie 
poza domem, nadarza się więc w tym roku okazja miłego 
zabawienia się na zabawie ^harcerskiej.

Zabawa karnawałowa „Sokola.”
Lubawa. Miejsc. „Sokół* żeński i męski, pragnąc przyjść 

z pomocą Polakom bezrobotnym, urządza 3. bm. na salach 
„Hotelu pod Orłem* zabawę, z której czysty zysk postano­
wił przelać do Funduszu Pomocy Zimowej dla bezrobotnych. 
Ponieważ bufet znajdzie się również pod zarządem „Sokoła*, 
więc przypuszczać należy, że czysty zysk z powyższej impre­
zy będzie znaczny. „Sokół* lubawski mimo, że jest wyczer­
pany finansowo zlotem, mimo, że boryka się za cudze winy 
z deficytem zlotowym, przekazując cały zysk na powyższy 
fundusz, daje nowy dowód swego wielkiego patriotyzmu.

Jesteśmy przekonani, że społeczeństwo Lubawy i okoli­
cy, darząc wielką sympatią „Sokoła*, zjawi się tłumnie. Mi­
łośnikom tańca możemy zdradzić, że do tańca przygrywać 
będzie orkiestra wojskowa, a gospodarze przygotowują moc 
niespodzianek.

Stłum iony w^zarodku ogień.
Lubawa. W nocy 24 ubm. powstał ogień w kuchni 

kupca Bendyka w Lubawie. Część podłogi została zniszczoną.
W nocy 25 ab. m. wybuchł ogień w piwnicy domu p. 

Dembickiego Fr. w Lubawie,fnie wyrządzając szkody. Ogień 
stłumiono w zarodka,

Do dzisiejszego numeru 
K a l e n d a r z  ścienny!

Do k ażd ego  d z is ie jszeg o  num eru dołączam y, Jak 
zap ow ied zieliśm y, kalendarz śc ien n y . Każdy go  
otrzym ać pow inien . R edakcja.;
îlliilTIlliriTl l̂lpiMIiliiWiiffliflliHWBâ I..Iillilflu

Spęd bekonów w Biskupcu
odbędzie się dnia 4. I. 37 r. godz. 7. Sarnia, Szwarcenowo 
godz. 7,30 Wawrowice, Łąkorz, Skarlin, godz. 8. Krotoszyny 
Bielice, Buczek, godz. 8,20 Lipinki, Gryźliny, Babalice, Sędzi- 
ce, Studa. Inst. P. I. R. Fnrmanczyk.

Podziękow anie.
Lubawa. Komitet Lokalny Pomocy dla Dzieci i Mło 

dzieży w Lubawie składa serdeczne podziękowanie za ofia­
rowane na dożywianie w otwartej kuchni biednej dziatwy — 
30 zł (trzydzieści złotych) Towarzystwu Kupców Samodziel­
nych w Lubawie — za pół ctr. grochu 1 pół ctr. kaszy „Rol­
nikowi* w Lubawie oraz p. Zomkowskiemu za 1 ctr kartofli.

Pogrzeb Narodowca.
R ożeota i. Dnia 17.XII. rb. odbył się pogrzeb 28-letn. 

śp. Anastazego Szczepańskiego, wychowanka Obozu Wielkiej 
Polski, a członka Stron. Naród. Kondukt prowadził Czcig. 
ks. prób. Dunajski w agyście miejsc, ks. Wikarego. W or­
szaku żałobnym brali liczny udział koledzy Zmarłego z Koła 
Rożental z wieńcem. Stanęła też z wieńcem delegacja S. N. 
ze Złotowr i z Lubawy. Zarząd Pow. SN reprezentowali 
koledzy Balewski i Krych. Stroskanej Matce i rodzeństwu 
niepocieszonym jeszcze po stracie męża i ojca, a ciężko do­
tkniętym nowym ciosem, zasyła i nasza Redakcja wyrazy 
serdecznego współczncia.

Walne zebranie Koła Str. Naród.
R am ienica-G utow o. W niedzielę, 20.XII. rb. odbyło 

się w obecności 68 ciłonków walne zebranie pod przewod­
nictwem prezesa kol. Kołeckiego Wł. Na zebranie przybyli 
z Zarząda pow. kol. Szulc Leon, Krych St., którzy wygłosili 
referaty: z okazji 10-lecia powitania OWP. oraz refarat obra­
zujący dzisiejsze położenie Polski i Europy. Ponieważ do­
tychczasowy prezes kol. Kołecki zmuszony był prezesurę 
złożyć, wybrano nowy zarząd, którego prezesem został kol. 
Jan Wiśniewski, zastępcą kol. Kon. Bartkowski, sekr. kol Fel. 
Kaczyński, zast. sekr. kol. Wład. Kasprowicz, skarbnikiem 
kol. Br. Kamiński, zastępca koi. Jarząbek Feliks. Z fcolet 
uchwalono rezolucję w sprawie bezboźniczej akcji niektórych 
nauczycieli, żądając ich usunięcia oraz domagano się usunię­
cia ze szkół bolszewizującego „Płomyka*, poza tym uchwa­
lono rezolucję w sprawie Gdańska. Zebranie zakończono 
Hymnem Młodych o godz. 18 30.

Dzięki usilnej pracy kol. Kołeckiego Koło Str. Nar. za­
liczało się do najlepszych kół naszego powiatu. Kol. Kołe- 
ckiemu, opuszczającemu Rumienicę, życzymy na nowej pla­
cówce ponownie obfitych wyników pracy. Czołem Koledze! 
Godzi się nadmienić, że furmanki do Ramienicy i Lubawy 
dostarczyli bezinteresownie kol. kol. Bartkowski i Wirgowskł.

Z Pomorza
Osadzenie podejrzanych o włam anie 

w w ięzieniu .
Brodnica. Ostatnio donosiliśmy o zuchwałym włama­

niu do mieszkania budowniczego i radnego p. Kukuka. Łu­
pem zuchwałych włamywaczy padło 610 doi. araeryk., 800 zł., 
biżuteria wart. około 1000 zł. W związku z tym po energicz­
nych dochodzeniach policji osadzeni zostali w tnt. więzieniu 
karuośledczym znani władzom bezpieczeństwa: Kopczyński 
Franc., Dziekanowski Leon, Rutkowski Winc. oraz Kopczyń­
ska Marianna.

K O M U N I K A T Y  T .R .P .
Ulgi dla rolników, poszkodow anych k lęską  

żywiołową.
Centrala Państwowego Banku Rolnego w Warszawie przy­

znała rolnikom, poszkodowanym klęskami żywiołowymi w 
Województwie Pomorskim następujące algi kredytowe:
1. zaległości będą mogli być rozkładane na okres do lat 
3, a to w zależności od stopnia poniesionej szkody

2. bieżące płatności w całości lub częściowo będą mogły 
qyć przesuwane do jesieni roku przyszłego z tym, że w za­
leżności od stopnia zniszczenia część sprologowanej sumy 
będzie mogła być ewentualnie prolongowana jeszcze na okres 
1 roku.

3. Oprocentowanie od rozłożonych zaległości oraz prze­
suniętych płatności będą obniżone rolnikowi do 3 proc.

Wyżej wymienione ulgi nie będą stosowane generalnie, 
lecz w każdym wypadkn indywidualnie na wystąpienie po­
szczególnych pożyczkobiorców. Bliższych Jnformacyj udzieli 
Towarzystwo Rolnicze Powiatowe.

9ZX1CII MAS
(Ciąg dalszy).
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— Wracajmy do domu, czas wyświetli sprawę. 
Jeżeli opowiadanie ciotki okaże się prawdą, tedy 
łatwiej zapomnisz o tej, która pierwsza o tobie 
zapomniała.

Henryk nic nie odrzekł. Ze spuszczoną na pier­
si głową, szedł milcząco obok ojca. Jakże inaczej 
przedstawiała mu się teraz przyroda naokoło, gdy 
w sercu jego osiadł smutek i zwątpienie.

W domu zamknął się Henryk w swym pokoju, 
chcąc dojść do równowagi duchowej. Chodził 
wielkimi krokami po pokoju, gdy naraz głośno za­
pukano do drzwi. Otworzył i nie miało się zdzi­
wił, widząc ciotkę przed sobą.

— Przeszkadzam zapewne poecie i jego wiel­
kim myślom — rzekła z przesadą.

— Myśli moje były istotnie poważne — od­
powiedział, a wskazując miejsce na kanapie — 
rz e k ł:

Czy wolno zapytać o przyczynę niespo­
dziewanych odwiedzin.

— Masz mi pan pomóc do wykonania wybor­
nego planu. Nie mogłabym się do nikogo lepsze­
go udać. W pańskiej duszy nietylko wielkie myśli

spoczywają, lecz i blask paryskiej świetności się 
odbija.

Henryk skłonił się lekko, milcząc.
— Uważam — ciągnęła ciotka— że życie tu staje 

się nudne, trzebaby ożywić trochę towarzystwo. 
Urządźmy naukowe wieczorki, urozmaicone żywymi 
obrazami i sztuczkami teatralnymi. Tych ostatnich 
pan nam dostarczy. Jestem pewna, że dostaniemy 
coś wybornego, a dowcipnego.

— Niestety, nie mogę pani w tym pomóc. Już 
dla teatrów nie pisuję, gdyż to, co tłumy bawi, 
sprzeciwia się moim zasadom, to zaś, co mego du­
cha porusza i ożywia, nie jest wcale śmieszne, ani 
zabawne.

— Co słyszę? Tak mówi Francuz?
— Gdyby być Francuzem znaczyło tyle, co być 

płochym, lekkomyślnym żądnym zabawy, to nie 
miałbym być dumnym z czego. Na szczęście tak 
nie jest. Przyznaję, że u mnie był czas, w którym 
tylko zabawą żyłem, lecz dziękuję Bogu, że się to 
zmieniło. Dziś szukam największej dumy w tym, 
aby żyć jako prawy chrześcijanin. Niech pani 
o tym myśli, co chce, lecz takie jest moje wewnę­
trzne przekonanie.

— To przekonanie — szydziła ciotka — za­
prowadzi pana do klasztoru. Będzie to niespo­
dzianka, gdy ujrzymy pana jako mnicha.

-  Niech pani się nie naśmiewa — zawołał 
Henryk z błyszczącym okiem — nie potrzeba być 
mnichem, aby myśleć po chrześcijańsku i rozumnie.

— Dajmy temu pokój — rzekła rozdrażniona. 
Nie lubię rozprawiać z ludźmi, którzy w swej go­
rączce zapominają o grzeczności. Widzę w każdym 
razie, że pańskie towarzystwo jest bardzo stosowne 
dla naszej mieszczańskiej nauczycielki. . .

- — Kto dał pani prawo szydzić z panny Józe­
finy ? — zawołał zarumieniony z gniewa.

— Dla tej panny za wielki to zaszczyt, że wo- 
góle o niej wspomniałam . . .

— Wiem, cobym na to odpowiedział mężczyź­
nie, z panią nie wiem, co począć. Ze względu na 
to, że chodzi tu o bezbronną dziewczynę, mam 
prawo chyba zapytać, dlaczego pani o niej mówi 
z pogardą.

— Ta panna prowadzi miłostki.
Henryk zadrżał.
— Proszę o dowody — rzekł poważnie.
— Niech panu wystarczą moje słowa.
— Takie czcze słowa nie wystarczają mi. Zre­

sztą sam się przekonam, czy pani prawdę mówi 
czy nie. Jeżeli to nie prawda, to zaręczam pani, 
że nie będę zważał na grzeczności i choć obmowa 
pochodzi z ust kobiecych, to nie będę milczał 
z delikatności, lecz będę mówił igłośno i otwarcie, 
aby mnie wszędzie słyszano. (C. d. n.)



K Ą GIK R A D I O W Y
Audycje Polskiego Radl« w W arszawie.

Sobota, dnu 2* I. 8 CK) Audycja poranna. 12.08 Kwar­
tet salonowy rozgłośni krakowskiej. 14.30 Baśń o Kop­
ciuszka dla dzieci. 1515 Koncert rozrywkowy. 1615 Kon 
cert ork, wileńskiej. 17.00 Tr. nabożeństwa s Ostrej Bramy 
w Wilnie. 19.002 Audycja dla Polaków za granicą »Na Nowy 
Rok*. 19,30 Koncert wieczorny w wyk. ork. syml. 21 (jo 
Muzyka taneczna w wyk. małej ork. PR. 22,00 Wielka wy­
grana — wesołe słuch. 22.30 Muzyka tan.

N iedziela , da. 3. I. 8.00 Audycja poranna. 9.00 Tr. 
nabożeństwa. 10.30 Koncert rozrywkowy. 12.03 Poranek 
muzyczny. 14 30 Płyty. 14.50 Kolędy i pieśni białoruskie 
na Boże Narodzenie. 15 30 Audycja dla wsi. 16 30 Fragm. 
słuchowiskowy. 17.00 Podwieczorek przy mikrofonie. 17.55 
Szczęśliwego Nowego Roku dla całego świata — tr. z Berli­
na. 19.20 Płyty. 21.00 Na wesołej lwowskiej fali, 21.30 
Utwory fortepianowe. 22.00 Koncert ork. wileńskiej. 23.00 
Muzyka tan.

P on ied z ia łek , 4* I. 6.30 Audycja poranna. 12.03 
Koncert ork. wojskowej. 12.20 Dziecko a szkoła — pogad. 
15.15 Koncert rozrywkowy, 15 55 Audycja dla dzieci. A6.30 
Muzyka. 17.15 Koncert solistów. 17.50 Podbiegunowe zwie­
rzątko w tatrzańskim stawie — odczyt. 18.50 Sołtys w gro­
madzie — pogad. 19 30 Koncert małej ork. PR. 21.00 Wie­
czór literacki. 21.30 Koncert chóru Śpiew, Związku Chłop­
ców z Turyngii. 22.00 Koncert symf. 23.00 Muzyka tan.

B łogosław  Boże
wszystkim mi Życzliwym i Znajomym 

w

N o w y m  Roku
B. G Ę S T W I C K I ,  N o w e m i a s t o  n. D rw ę c ą .

P rogram  P o lsk ieg o  Radia S. A. R ozgłośn ia  
Pom orska w T o r u n i a .

Fala 304,3 m. 986 Kc. 16—24 Kw.
Sobota, dn, 2, I. 12.50 Rozważanie ochronne na rok 

1937 — pog.roln. 13.00, 15.40, 18*30, 22 30 Płyty. 15.15 Kon­
cert reklamowy. 15.35 Zycie kulturalne Pomorza. 18.20 
Gawęda gdyńska.

N iedziela, dn. 3 I. 9.00 Tr, nabożeństwa z kościoła 
garniz. w Toruniu. Około godz. 10.30, 14.30 Płyty. 16.00
Koncert reklam. Kaszuby — audycja słowno-muzyczna.

P on ied z ia łek , dn. 4. I. 13.00, 15.40, 18 30 Płyty. 15,15 
Koncert reklam. 15.35 Pogad. społ. 16.00 Rozmowa ze słu­
chaczami. 18.20 Pogad. aktualna. 18.40 Pogadanka »Wszy­
scy na pomoc zimową bezrobotnym*.

Poza tym transmisje z innych polskich stacyj.

Jarmarki w stycznia. GIEŁDA WARSZAWSKA
2: Lidzbark bk.
7: Brodnica bk.
8: Grudziądz bk.

12: D ziałdow o krbk.

13 s N ow em iasto  bk.
20 : K urzętnik b k .; P łośn ica  bk* 
22: Grudziądz bk.
26: Jab łonow o krbk.

U rzędow e spraw ozdanie targow ej Komisji 
w Poznaniu.

z dnia 30. 12. 1936 r.
Kr owy

Wytuczone pełnomięsiste .
Tuczone mięsiste 
Nietuczone dobrze odżywione 
Miernie odżywione 

J a ł o w i c e :
Wytuczone pełnomięsiste.
Tuczone mięsiste .
Nietuczone, dobrze odżywione .
Miernie odżywione 

Ś w i n i e  ( t u c z n i k i ) :
Pełnomięsiste od 120 do 150 kg żywej 
Pełnomięsiste od 100 do 120 kg żywej 
Pełnomięsiste od 80 do 100 kg żywej

wagi
wagi
wagi

58— 68 
50— 54 
40— 46 
16— 20

64— 70 
54— 56 
50— 52 
40— 46

9 2 -  96 
86— 90 
82— 84

Dolar 5.273|4; frank 
121.68; funt «iterling 25. 
na czeska 18.56;

G I E Ł D
Płacono

Żyto
Pszenica
Jęczmień browarowy 
Owies
Koniczyna czerw. sur. 
Koniczyna biała 
Groch Victoria 
Groch Folgera 
Rzepak zimowy 
Rzepik

francnski 24.65; frank szwajcarski
92; marka niemiecka 212.78; korć-

A Z B O
w złotych z*

Poznań, 29. 12. 
21.GO— 2L25 
24 75— 25.00 
23.50— 25 50
16.00— 16.50
90.00— 110.00
90.00— 120.00
20.00— 24 00
22.00— 24.00
45.00— 46.00

Ż O  W A
100 kg.

— Bydgoszcz, 29. 12.
21.25- 21.50
25.00— 25.25
24.00— 25.00
16.25— 16.50
90.00— 110.00
90.00— 125 00
21.00— 26 00 
21.00— 23 00 
45.00— 46 00 
41.50— 43.50

Za redakcję odpowiedzialny: Władysław Ran w Nowymmieśeie.
Za ogłoszenia redakcja nie odpowiada.

W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w 
zakładzie, strajków itp., wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie 
pisma, a abonenci nie mają prawa (.domagania się niedostarczonycb 
numerów lub odszodowaaia.

Dosiego Roku
Szan. Klienteli życzy

D rogeria—P ert u m er  la
Z. C H O J N A C K I

dawn. J . K ępczyński 
B rodnica — Hallera 7.

Pomyślności I szczęścia 
w nowym roku

naszej Klienteli i Znajomym życzą

K. Orlewicz; z ton ą
B rodnica

Szan. Odbiorcom i Klienteli życzą

D o s ie g o  Roi? u
F A B R Y K A  G I L Z  

Przyborow ski 1 K ołecki 
N ow em iasto

D O S I E G O  R O K U
Szan. Klienteli, Sympatykom i Znajomym życzy

K. W rzesiński z żoną, Brodnica.

Dosiego Roku
życzy Szan Klienteli, Znajomym i Sympatykom

ŁUCJAN ZAJĄKAŁA,
skład rzeźnicko-wędliniarski 

N ow em iasto , Sobieskiego 19.

D o s ie g o  R o k u
życzy Szan, Klienteli oraz Znajomym

M. Z I E L I Ń S K A ,
skład bławatów

N ow em iasto , ul. Sobieskiego 5.

Dosiego Roku
wszelkiej pomyślności zacnej Klienteli i Znajomym

życzy

Firma W. GRZYWACZ, Brodnica.

D O S I E G O  R O K U
Szanownej Klienteli, Znajomym i Sympatykom 

życzy

J. BIELICKI, * RODZEŃSTWEM,
Skład kolonialny i restauracja, BRODNICA.

Szan. Klienteli, Znajomym oraz Życzliwym 

życzy

Dosiego Roku
J. ULATOWSKI Z ŻONĄ

skład mebli — N ow em iasto , Rynek.

Lekarz-dentysta
M. Ł E B K O W S K A

przyjmuje w godz. od 9 i pot ds 12 i od 4 do 6.
NOWEMIASTO ul. K ościuszk i nr 3 a  p. G órsk iej.

Ś W I E Ż E

BATERIE ANODOWE
„ C E N T R A "

atale na składzie „DR W ĘC A *" K sięgarn ia  N ow em iasto

Dosiego Roku
życzy swej Klienteli, Znajomym i Sympatykom

JAN LAMPARSKl Z ŻONĄ
mistrz rzeźnicki 

Brodnica, Kamionka 5.

Melodie
świata

Julian Truszczyński,
L U B A W A -  PO M., Rynek 32/34, telefon 94.

RADIO T E L E F U N K E N
odbiorniki fonoplastyczne

UWAGA :
Na odbiorniki radiowe przyjmaje pożyczki państwowe.

Dosiego Roku
wiele szczęścia i pomyślności Szanownej Klienteli, 
Znajomym i Sympatykom życzy

Br. G ołęb iew sk i z ton ą ,
Brodnica.

Szczęśliwego Dosiego Roku
życzy

wszystkim Znajomym, Gościom i Sympatykom

Leon L ew andow ski z żoną,
Hotel Polski, Brodnica*

POLECAM W WIELKIM WYBORZE:
C zekolady, herbaty , kakao» k a w ę  itd .
O w oce p o ł u d n i o w e  : pom arańcze, m andarynki,
cy tryn y , oraz wszelkie towary kolonialne i d e l i k a t e s y ^  
Pozatem polecam z bogato zaopatrzonego składu 
po cenach n a j n i ż s z y c h  pierwszorzędnych firm wszelkie 
w ina zagran iczn e i k ra jow e — w ódki, lik iery , rum y, 
arak i, kon iak i Itd. oraz dob orow e piw a K u n tersztyń - 
sk ie  jak : M arszałkow skie, E ksportow e, B aw arsk ie , 
K oźlak  I K aram el
i zn an e w o d y  m i n e r a l n e  w ła sn ej fabrykacji.

LUDWIK STIENSS, Lubawa-Pom.
Towary kolonialne — Restauracja — Hurt piwa

Telefon 34.
Fabryka limonlady

D R U K I
«

wszelkiego rodzaju 
zwyczajne do naj- 
wy kwintniejs z y c h

po cenach przystępnych 
wykonuje

terminowo i gustownie

Drukarnia „D rw ęc y*
N ow em ia sto . .



Dosiego
Szanownej Klienteli, Znajomym i Życzliwym 
miasta i okolicy życzy

Józef Kokoszyńsk Nowemiasto
skład sprzętów kuchennych

Szanownej naszej Klienteli, wszystkim Znajomym 
ł Sympatykom

Dosiego Roku
życzy

Szad iińsk i i Jentk łew lcz
•kład bławatów 
N ow em iasto

Dosiego Roku
życzy Szan. Klienteli, Znajomym i Sympatykom

B. Chełkowski z żoną
Nowemiasto, Rynek 22

Dosiego Roku
tyczy Szan. Klienteli oraz Znajomym

N. Ewertowski
Skład żelaza, maszyn rolniczych i sprzętów knchennych 

N ow em iasto , R ynek  27

Wszystkim moim Klientom iyczę

Dosiego Roku

St. Radziszew ski, Nowemiasto
zegarmistrz.

Szan. Klienteli i Znajomym zasyła źyezenia

Dosiego Roku
Józef Cichocki, Lubawa, Kuppnera
Skład towarów kolonialnych i delikatesów 

Restauracja

odpowiednie dla emeryta lub 
«rzędnika blisko miasta, w tym 
10 mórg roli i 3 morgi dobrej 
łąki wraz z zabudowaniem, 
kompletnym żywymi martwym 
inwentarzem na korzystnych 
warunkach na sprzedaż. Cena 
według ugody.

Brodnica,
M iejsk ie P o ie  31.

Skórki:
Z ajęcze

L isie
T chórze

K onie
K rólicze itd .

kupuje i płaci najwyższe ceny 
dzienne

Składnica Skór
Cz, B alcerow icz,
Brodnica n. Drw.

tal. UL Przy moście.

A G E N D A
dla HANDLU

i
PRZEMYSŁU

1937
poleca

«D rwęca” N ow em iasto.

OBRĄCZKI ŚLUBNE
333 585 900

w wielkim wyborze po przy­
stępnych cenach poleca 

A lek san d er D obrzyński 
Zakład zegarmistrzowsko- 

złotniczy i optyczny 
B rodnica n. Drw., Hallera 2/ 
K opnję sta re  z ło to  1 sreb ro  

po cenach najwyższych,

Sprzedaż

mm rtescfi
m e n e le , m łock arn ie  
różn ego  gatunku  
w ialn ie  1 ro w ery

po bardzo n i s k i c h  c e n a c h  
poleca

Firma J. G A R S T K A
B rodnica.

Parę koni
dobranych, młodych, bez wad 
do wyjazdu i do pracy w cenie 
10T0 zł wprost od hodowcy 

kupi
Ks. Proboszcz

w Jastrzęb ia ,
p. Jastrzębie, pow. brodnicki.

D rzew o opalow e
gromady zdatne na płoty, 
drzewo użytkowe, stale na 
sprzedaż we wtorki i piątki, 
M ajątek Ciborz, p. Lidzbark.

Dosiego Roku
odbiorcom „ *
J. ChojnBrodnica

przełw. chem.

Dosiego Roku
wszystkim swoim Klientom życzy

Komunalna Kasa Oszczędności
miasta Lidzbarka w Lidzbarku.

Szan. Klienteli oraz Znajomym zasyła serdeczne 
życzenia

Dosiego Roku
D rukarnia 1 sk ład  artyk . piśm ien.

Aug. M aliszewski
Lubawa, Gdańska ł

Szanownej Klienteli 1 Znajomym śyezą

Dosiego Roku
Bracia Tysler, Lubawa

skład kolonialny i skład żelaza.

Szan. Klienteli i wszystkim moim Odbiorcom życzy

Dosiego Roku
Ludwik Stienss, Lubawa, Rynek
Skład towarów kolonialnych i delikatesów 
Hart piwa — Fabryka limoniady

Naszym Szanownym Odbiorcom i Zna­
jomym życzymy

D o s i e g o  R o k u
Julian Truszczyński, Lubawa
skład kolonialny i radioodbiorników 

Rynek 32-34  — t»l. 94.

Jllfons Truszczyński, Lubawa
skład żelaza i materiałów budowlanych t 

Zamkowa 2.

Wacław Truszczyński,
Nowa Drogeria — LUBAWA, Zamkowa 1.

Władysław Truszczyński,
•kład żelaza i sprzętów knchennych 
NOWEMIASTO, Rynek 9, tel. 91.

Dosiego Roku
Szanownej Klienteli i Znajomym życzy

B. Karczewski
mistrz rzeźnicko-wędliniarskł, 

L ipinki, pow. Lubawa

Poszukuję
dziewczyny

do wszystkiego, umiejącą do­
brze gotować lub młod j g o ­
spodyni z ukończonym kur­
sem kucharskim od 15. I 37 r. 

Sikorska, R akow ice.

Potrzebny od 1. IV. 1937 r.
k e w a l - m a s z y n i s t a

oraz pasterz
który obejmie udój krów, 
z własnymi zaciągami.

P lebanka G rabowo.

Dobrego
kowala* m aszynistę  

oraz pasterza sbotarza
poszukuję od 1. 4. 1937 r. 
G raduszew ski, maj. Nawra

Potrzebny od zaraz

chłopak
do koni, zgrabny^— pracowity 
w wieku od 18—19 lat

dziewczyna
do kuchni z oprzętem trzody 
chlewnej

Ł ukaszew ski,
B ratian .

Karty do g?y
poleca

„d  r  w  ę  c : a “
Księgarnia

O dlew y
wszelkie do maszyn rolniczych 
dostarcza odlewnia firmy

„UNIA” sv. ake.
BRODNICA

K apujem y sta re  że lazo .

Pasy transmisyjne
gotowe

i skore pasowe
poleca najtaniej
Składnica skór

Cz B alcerow ie»
Brodnica n. Drw,

tel. 111. przy moście.
Sprzedam bardzo korzystnie

gabinet m ęski
Zgłoszenia piśmienne do Admi­
nistracji „Drwęcy* Brodnica*

w ę g T e l
kowalski, opałowy, brykiety 

poleca
Fr. T ysler , Lubawa.

najstaranniej
wypieka p ieczyw o świąteczne 
każdego rodzaju po umiarko­
wanych cenach — 
t y l k o  now opobudow ana  

Piekarnia Parow a  
najstarszej firmy 

Franciszka K ru k ow sk iego , 
Lidzbark, Staremiasto 2. 

Pieczywo przyjmuje się od 
godz 7 ran o  do godz. 7 
w ieczór.
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NASZ PRZVJACIEL
DODATEK ŚWIĄTECZNY

lasiareaiiBi^^

N O W Y  R O K
E W A N G E L I A ,

napisana u św. Łukasza, rozdz. II. wiersz 21. 
Gdy się spełniło ośm dni, iżby obrzezano dzie­

ciątko, nazwane jest imię Jego Jezus, które było 
nazwane od Anioła pierwej, niźłi w żywocie po­
częło.

Dlaczego Bóg nam użycza czasu ?
Na początku Nowego Roku stosownym jest 

uprzytomnić sobie, dlaczego nam Pan Bóg użycza 
czasu. Otóż dlatego, abyśmy przeznaczenie nasze 
spełniali.

Głównym celem życia naszego jest chwalenie 
Boga. „Godzieneś jest, Panie, Boże nasi, wziąć 
cbwałę i cześć i moc, boś Ty stworzył wszystkie 
rzeczy", mówią Święci przed tronem Bożym. A 
król prorok woła: »Pójdźcie, pokłońmy się przed 
Panem, który nas stworzył; albowiem On jest Pa­
nem Bogiem naszym”. Przedewszystkiem więc po­
winniśmy użyczony nam z łaski Bożej czas obra­
cać na uwielbienie Boga przez wzbudzanie aktów 
wiary, nadziei i miłości, przez zastanawianie się 
nad rozlicznymi dobrodziejstwami Boga, przez dzię­
kowanie za nie, przez pobożne śpiewy. Aby zaś 
wynurzanie takicb uczuć było tym serdeczniejsze, 
powinniśmy się starać o coraz dokładniejsze po­
znanie Boga i Jego łask. W tym celu mamy uważ­
nie słuchać słowa Bożego, powtarzać nauki kate­
chizmowe, religijne książki pilnie czytać.

Przejąwszy się tą prawdą, że Bóg jest Panem 
naszym, wywiedziemy stąd wniosek, iż temu naj­
wyższemu Panu naszemu wiernie służyć powinniś­
my, Jego wolę najświętszą spełniać winniśmy nie 
z niewolniczą bojaźnią, lecz z serdeczną miłością!

Czas jest nam dany nareszcie na nasze uświę­
cenie i udoskonalenie. »Albowiem ta jest wola 
Boża, poświęcenie wasze", mówi św. Paweł. Ze 
zaś jesteśmy grzesznikami, wypada nam korzystać 
z czasu najpierw do szczerego pokutowania za 
grzechy nasze. Znosić powinniśmy cierpliwie wszel­
kie utrapienia, jakie Bóg na nas zsyła, ale też 
dobrowolnie podejmować pokuty i wszystko to 
czynić, co potrzebnym jest do poskromienia na­
szych złych pożądliwości. Używając środków 
zbawczych, a mianowicie Sakramentów świętych, 
powinniśmy się starać o coraz większe uświęcenie 
i udoskonalenie siebie, przyozdobienie się cnotami 
chrześcijańskimi. Obyśmy w rozpoczynającym 
się teraz nowym roku pod tym względem znacznie 
postąpili!

Ewangelia na n ied zie lę  po Nowym Roku, 
jak  na N ow y Rok.

Uroczystość Trzech Króli.
E W A N G E L I A ,

napisana u św. Mateusza rozdz. II, wiersz 1—13 
Gdy się narodził Jezus w Betleemie Judzkim, 

we dni Heroda króla, oto Mędrcy ze wschodu 
słońca przybyli do Jerozolimy, mówiąc: Gdzie jest, 
który się narodził, król Żydowski ? Albowiem 
widzieliśmy gwiazdę jego na wschód słońca i przy­
jechaliśmy pokłonić się jemu. A usłyszawszy król 
Herod, zatrwożył się i wszystka Jerozolima z nim 
I zebrawszy wszystkie przedniejsze kapłany i dô  
który ludu, dowiadywał się od nich, gdzie się miał 
Chrystus narodzić. A oni mu rzekli: W Betleem 
Judzkim, bo tak jest napisano przez Proroka: I ty 
Betleem, ziemio Judzka, z żadnej miary nie jesteś 
najpodlejsze między Książęty Judzkimi, albowiem 
z ciebie wynijdzie wódz, któryby rządził lud mój 
Izraelski. Tedy Herod, wezwawszy potajemnie 
onych Mędrców, pilnie się wywiadował od nich 
czasu gwiazdy, która się im ukazała. I posławszy 
do Betleem, rzekł: Idźcie, a wywiadujcie się pilnie 
o Dzieciątku; a gdy znajdziecie, oznajmijcie mi, 
abym i ja, przyjechawszy, pokłonił się jemu. Któ- 
r*y, wysłuchawszy króla, odjechali. A oto gwiazda, 
którą byli widzieli na wschód słońca, szła przed 
nimi, aż przyszedłszy, stanęła nad miejscem, gdzie 
było dziecię. A ujrzawszy gwiazdę, uradowali się 
radością bardzo wielką. I wszedłszy w dom, zna­
leźli Dzieciątko z Marią, matką jego i upadłszy po­
kłonili się Jemu; a otworzywszy skarby swe, ofia­
rowali mu dary: złoto, kadzidło i mirę. A wzią­
wszy odpowiedź we śnio, aby się nie wracali do 
Heroda, inną drogą wrócili do krainy swojej.

Jak Mędrcy przyjmują 
prawdę, Im objawioną?
Świeciła zawsze światłość ludziom, przychodzą­

cym na ten świat, tak, iż mogli dojść do prawdy

Ale jaśniejszym blaskiem zaświeciła, gdy Słowo 
Przedwidczne stało się Ciałem. Lecz nie wszyscy 
korzystali z tej światłości, niektórzy jak Herod 
król, kapłani żydowscy i p sma-uczeni nawet wprost 
sprzeciwiali się prawdzie. Ochoczo zaś przyjęli 
prawdę pastuszkowie Detleemscy i trzej Mędrcy 
ze wschodu słońca.

Mędrcy przyjęli prawdę objawioną, w sercu 
wierząc. Pilnie szukali prawdy. Znając proroctwo 
Balasma o gwiaździe, mającej wyjść z Jakóba, 
spoglądali często na niebo i szukali jej. I zoba­
czyli nareszcie nadzwyczajną gwiazdę. A zaledwo 
ją ujrzeli i usłyszeli w sobie głos natchnienia we­
wnętrznego, już spieszą, dokąd Bóg ich powołuje. 
„Widzieliśmy gwiazdę", mówią „i przyszliśmy”. 
Żaden wzgląd nie zdołał ich odstraszyć od wyko­
nania raz powziętego zamiaru. A jednak tak wiel­
kie mieli do zwalczania przeszkody i przeciwności 
Najpierw ta długa niebezpieczna podróż, po tym 
zniknięcie gwiazdy.

Mędrcy prawdy, im objawionej, nie ukrywali, 
ale wiarę swoją ’ustami wyznawali. Tak w ich oj­
czyźnie jak i w Jerozolimie wyznawali, że Zbawi­
ciel się narodził i tylko pytali: „Gdzie się narodził“. 
Nie wahają się też wyznać, co ich spowodowało 
do podróży. »Widzieliśmy gwiazdę Jego na wschód 
słońca“. Nie taili też celu podróży swojej: „Przy­
jechaliśmy pokłonić się Jemu“. Od wyznania nie 
odstrasza ich ani obojętność w Jerozolimie ani 
zatrwożenie króla Heroda i wszystkiego ludu. Tak 
i my wyznawać powinniśmy wiarę naszą, nie zwa­
żając na nieprzyjaciół prawdy. Tego wymaga po 
nas Zbawiciel, mówiąc: »Kto mnie wyzna przed
ludźmi, tego i ja wyznam przed Ojcem moim“.

Mędrcy też czynem wiarę swoją uwydatniali. 
Podjęli daleką i bardzo uciążliwą podróż. Ponosili 
cierpliwie wszelkie przykrości. Nie cofali się, gdy 
znikła im gwiazda. Przybywszy do Betlehem ujrzeli 
ostateczną nędzę i ubóstwo, mimo to upadłszy, po­
kłonili się Dzieciątku. A nam nieraz trudno uklęk­
nąć przed Najśw. Sakramentem, jeżeli Go kapłan 
niesie do chorego, zdjąć okrycie głowy przed 
Bożąmęką. Niech Trzej Królowie będą nam prze­
wodnikami, jak wiarę naszą wyznawać mamy.

Ojciec święty do całego
świata.

O rędzie pontyflkalne w  w ig ilię  
Bożego Narodzenia.

W wigilię Bożego Narodzenia Ojciec św. Pius 
XI wygłosił przemówienie radiowe przez stację 
watykańską, które było transmitowane przez sze- 
rag rozgłośni w całym świecie. Papież, który
jest chory od paru tygodni, przemawiał, leżąc w 
łóżku. Mowę poniższą podajemy w streszczeniu:

Na wstępie Ojciec św. oświadczył, iż dzisiaj 
czuje się myślą i sercem bardziej niż kiedykolwiek 
bliski Kolegium Kardynalskiego oraz całej wielkiej

WSTokio 90 tyg. uczniów 1 uczenie składało hołd ^cesarzowi 
japońskiemu.

, Zaprzysiężenie rearutów wojsk narodowych w Hiszpanii. Są 
to oddziały ochotnicze, zgłaszające się do walk o narodową 

Hiszpanię.
rodziny katolickiej, myślą i uczuciem, które zwy­
ciężają wszelką przestrzeń i czas. Na życzenia, 
złożone przez kardynała dziekana, jako też napły­
wające licznie z wszystkich stron świata, Papież 
odpowiedział najgorętszymi ojcowskimi życzeniami.

Przypomniawszy, iż przy takich sposobnościach 
zwykł zawsze otwierać duszę swoją, dając wyraz 
swym niepokojom i obawom, Ojciec św. wskazał 
na tak liczne ciężkie doświadczenia, jakie ostatnie 
czasy sprowadziły na społeczność ludzką i na Ko­
ściół. Papież nie omieszkiwał nigdy wskazywać 
te tak rozliczne niebezpieczeństwa, nawołując do 
pilnej czujności i jedności woli w obliczu propagan­
dy i wysiłków wrogów, działających zawsze na 
szkodę najbardziej podstawowych dóbr społeczeń­
stwa, rodziny i jednostki. A przede wszystkim 
Ojciec św. przypomniał owe najwłaściwsze środki 
zaradcze, jakimi są prawa, sprawiedliwość i miło­
sierdzie braterskie, których jedynym spadkobiercą 
i nauczycielem jest Kościół katolicki, ustanowiony 
przez Boga.

Dowodem, a zarazem przestrogami przed nie­
bezpieczeństwami, jakie grożą szczególnie Europie 
ze strony antychrześcijańskiej akcji wywrotowej, 
niechaj będzie to, co się dzieje w dobie obecnej 
w ciężko doświadczonej Hiszpanii.

Papież zwraca również uwagę na fakt, iż każdy, 
btoby się nawet szykował do walki z komunizmem 
bezbożniczym, lecz wyznaje idee błędne i szkodliwe, 
współpracuje chociażby tylko bezwiednie z tymi, 
których zwalcza w swym mniemaniu, a zarazem 
utrudnia zbawienną działalność Kościoła katolickie­
go oraz przeciwdziała jej. Dla tych to przyczyn 
Ojciec św. ponawia swój apel do Episkopatu, du­
chowieństwa i świeckich, a szczególnie do Akcji 
Katolickiej, by przyczyniali się jak najskuteczniej 
do ocalenia społeczeństwa, znajdującego się w 
niebezpieczeństwie. Ojciec św. pokłada ufność w 
Miłosierdzie Boże, któremu szczególnie miłe jest 
tchnienie niewinności, płynące do Nieba od białych 
zastępów dzieci oraz zadość uczynienie, jakie Mu 
ofiaruje tyle dobrych dusz cierpiących.

Dobroć Boska, mówił Papież, pozwala Mu przy­
czynić się do tych modlitw zadośćuczyuiących, a to 
dzięki nawiedzeniu Go cierpieniem, zaoszczędzonym 
Mu dotąd zawsze, które jednakże wynagradzają 
Mu hojnie modły, zanoszone o Jego zdrowie do 
Boga przez wiernych w całym świecie. Ojciec św. 
dziękuje swoim dzieciom za dowody tak wielkiej 
miłości oraz ofiaruje swe cierpienie na chwałę 
Bogu, której uwłacza się dzisiaj bardziej niż kie­
dykolwiek, ofiaruje swój ból na intencję nawróce­
nia grzeszników, Da intencję pokoju, Kościoła, 
a w szczególności tak ciężko doświadczonej Hi­
szpanii.

Zwracając swą myśl ku radosnym pociechom, 
których nie ;brak nigdy Jego ojcowskiemu soreu, 
Papież przypomina piękną manifestację na Jego 
rzecz ze strony Świętego Kolegium, Episkopatu, 
duchowieństwa i wszystkich wiernych z okazji 80 
lecia Jego urodzin; przypomina międzynarodowy 
kongres i światową wystawę prasy katolickiej, 
otwarcie nowego gmach Kongregacyj i Papieskiej 
Akad. Nauk. Wreszcie wspomina Ojciec św. 
o 1900-eiu nawrócenia św. Pawła Apostoła i o 1600 
leciu śmierci św. Sylwestra Papieża.

Ponowiwszy raz jeszcze swe gorące pragnie­
nie, by zapanował pokój, Ojciec św. udzielił wszy­
stkim, rozsianym po całym świecie, szczególniej­
szego błogosławieństwa apostolskiego.

D ziecko o 3 oczach.
W Toruniu w szpitalu wojskowym urodziło 

się dziecko o trzech oczach. Budzi ono duże za­
interesowanie w kołach lekarskich Torunia.



Rolnicy pomorscy or
„Jak w ygląda napraw dę na w si?  — „Legenda 
o popraw ie’ . — G órskie s łów  prawdy * Tost 

„ w łasnych lud zi”. •
Dnia 14-go grudnia Odbyła się w

Toruniu w sali .Dworu Artusa’ doroczna narada 
przedstawicieli rolnictwa pomorskiego z udziałem 
przedstawicieli władz i pokrewnych instytucji go­
spodarczych. Na kdnfBreaeję tę zaproszono też 
posłów i senatorów pomorskich, rolników. Przez 
cały czas przysłuchiwał się obradom wojewoda 
Raczkiewicz. - / ' 1

Zagaił obrady prezes Pomorskiego Towarzy­
stwa Rolniczego, p. Leon Czarłiński, wygłaszając 
równocześnie przemówienie, w którym naszkicował 
cele konferencji oraz nakreślił istotne położenie 
rolnictwa. Mówca przeciwstawił się szeróko re­
klamowanej rzekomej poprawie w rolnictwie. O ile 
chodzi o Pomorze, to według słów p. Czapińskie­
go, .poprawa’ sprowadza się jedynie do poprawy 
cen, ale nie wyrównywa strat, wynikłych wskutek 
klęski nieurodzaju, a następnie wskutek tego, że 
rolnik pomorski nie ma na zbyt normalnej ilości 
produktów rolnych, często zaś musi je dokupować 
na wyżywienie dla siebie i dla inwentarza.

— Ta urojona .poprawa’ — mówił pre* 
f* Czarłiński — niestety, została zdyskontowana h 

Pomorzu pod postacią nadwyżki daniny majątk 
wej, zwyżki podatku dochodowego i zbyt ostreg 

. ściągania tego podatku. A dzieje się to mimo, 
Pomorze znane jest ze swej wysokie morainoś 

i - podatkowej.
.in Po przemówieniu prezesa Czapińskiego wy- 
r( głoszono jeszcze trzy referaty. P. J. Donimirski 

mówił o ogólnych zagadnieniach gospodarczych 
i rolnictwa pomorskiego, p. Januszewski — o po­
grzebach rolnictwa pomorskiego i o tym, w jaki 
pposób władze państwowe mogą dopomóc rolni- 

$ ctwu, wreszcie dr. Brzóska — o zamierzonych zmia- 
, nach w organizacji ubezpieczeń ogniowych na zie­

miach zachodnich.
W dyskusji nad referatami przemawiało kilka 

. mówców z posłem Donimirskim z Wielkopolski na 
czele. Wszyscy obalali legendę o .poprawie’- (po- 
łożenia w rolnictwie, zwłaszcza na Pomorzu, pod­
nosili natomiast, że coraz więcej warsztatów rol­
nych wnosi o odroczenie wypłat, że oddawna nią 

‘ inwestuje się w gospodarstwach i że kosztem rol­
nictwa na zachodzie podnosi się rolnictwo na

msz - mebęwoCIUwagi mówców są tym znamienniejsze, że wy­
powiadali je ludzie z ppd znaku .sanacji”, którzy 
sami dotąd wierzyli i innym wierzyć kazali, iż 

1 .sanacja’ uszczęśliwi rolnictwo. Podkreślić należy, 
że dużą winę obecnego położenia w rolaictwie po­
noszą różni .prezesi”, którzy przez kilka ostatnich 
lat tłnmili każdy zdrowy odruch szerokich rzesz 
rolnictwa na Pomorzu.

Przypomnijmy Sóbie zjazdy rolnicze w Tczewie, 
i Toruniu, którym patronowali tacy rolnicy, jak 
notariusz Schab i dyrektor stadniny Paluch. Gdy­
by wówczas dopuszczono do głosu tych wszy­
stkich, którzy szczerze i uczciwie pragnęli dobra 

! całego rolnictwa, to położenie gospodarcze byłoby 
‘ obecnie znacznie lepsze.

.i .

Nowe władzę pomorskiej izby 
fi  Rolniczej.

Toruń. Na posiedzeniu rady Pomorskiej Izby 
Rolniczej wybrano nowe władze P. I. R. w nastę- 
pującym składzie”: * 'fk  ̂

W skład zarządu weszli pp .: Donimirski i Czar- 
liński % pow. toruńskiego (większa własność). Po- 
ćwiardówski z pow. katfuskięgo,J;\ Malinowski 
z pow. brodnickiego, Daroń z pow. aępoleńskiego 
(gburska własność).

Kaźmierski, pow. grudziądzki i Rząsa, pow. 
wąbrzeski osadnicy — drobna własność).

Z^itępcy członków zarządu p p .: Śląski, pow. 
chełmiński i KonkoleWski, pow. kościerski (więk­
sza " "  ** * VV:*'

1« w » ” tairst<
zostały

wydane trzy rozporządzenia wykonawcze.
P i e r w u e ^ o u t o m ^ m n l ę  fijUnisterstwa Rol­

nictwa z dqjtt | |  |fźdzŁrć|f^a ąr.fpo pomieszcze­
niach i urządzeniach zakładów mleczarskich oraz 
o zaw o d o w i I p J z ^ 0$o$a Au Wfeflrowników tych 
zakładów osihwdh szczegółowo wymagania, jakim 
powinny odpowiadać różne rodzaj© zakładów mle­
czarskich. ■ ozsl Og«l, ęsnv taej 808«? -n /  !

i Drugie rozporządzenie Ministra Rolnictwa 
z dnia 15 października br. o wywozie masła za 
granicę postanawia, 4Z * -dniem 1 kwietnia 1937 t. 

Łaczewski, pow. działdowski, Murawski, pow.* Kadzi© mogło być wywożoną Masło.»sdahdaryao- 
brodnicki, Wegner, pow. tucholski (gburska w ła - | |»śne I r ^ t ^ ń a r p ó w ś n e  oraz potłaje warunki,
snoSć). ........................* * *

Lass, pow. kościerski, ^pziwo^ą, pow. tpęuń- 
ski (osadnicy drobna własność). >; j ’
^ i G,o komisji rewizyjnej P. I. R, ^ ę p l i  p p .:
^rądzyński, pow. sępoleński (większa własność),
Maleszewski, pow. grudziądzki i Kuhnke .p'"*
morski (osadnicy — drobna własność), Jłajl 
dyr. Państw. Banku Rolnego w Grudziądzu, ^  
biaz, dyr. Z w. Spółdzielczego w Toruniu, ,j£ f f  

Skład komisji finansowo-budżetowej tworzą pę.
Lercbenfełd, pow, chojnicki i dr. Siudowski, jp f# . 
brodnicki (większa własność), inż. Titenbrunn, pow. 
świecki (gburska własność), Marcinkowski, pow.

nie nowo wybranego zarządu Izby, który ukonsty­
tuował się, wybierając na prezesa P. I. R. p. Jana 
Danimirskiego, dotychczasowego prezesa i na wi­
ceprezesa Izby p. Leona Czarlińskiego — prezesa
zarządu głównego P. T. R. __________

<xsmsmmMamiiuiini ■ mi imn—nni» mmm m m m w m m b h h m b b m i 
Rosja sprowadza barany i ow ce.

Sowiety zakupiły za granicą większą ilość ba- 
ranów i owiec. I tak do Leningradu sprowadzono 
z Anglii 2856 sztuk i z Niemiec 1384 sztuki. Z po­
czątkiem b. m. sprowadzonych zostanie do Nowo- 
rosyjska 1350 sztok baranów z Ameryki oraz więk­
szą ilość kóz; i kozłów z Angory.

W Polsce b ra k u je  siana.

dazslwa rolne, jeśli produkują mleka mntejniz 300
M ras  mIek«na deputa , me podlegają przepisom ustawy o mle­
czarstwie i rozporządzeniom wyko 
względu na to, czy mleko odsyłają 
mleczarskich, czy przerabiają je -  ~

nie

ie
Transport rasow ych buhaii,

Do Gdyni przewieziono na okręcie 15 sztuk 
rasowych fryzyjskich buhaii. Sprowadzone one 

‘ zostały z Holandii przez pomorski Związek Ho­
dowców bydła.

T iltlK , _  ̂ T s?
Związek Izb i Ćrganijacyj Rolniczych RP, mimp, 
że z ogólnego obszaru kraju łąki w Polsce zajmują 
20 procent, biorąc pod uwagę stan obecnie posia­
danego inwentarza, Polska ma niedobór sl^ńa. j ’ 

W roku 1935 zebrano 112 milionów q siana, 
a to 81 milionów q z fąk, 31 mil. q z roślin pa-
jBdWgEW -----fe -HA2_ _—
tatza

H L  „ oe
q, niedobór zatem wyniósł 18 milionów.

Sprawa oddlu ien la  Spółek wodnych. 8
W najbliższym czasie ma się ukazać rozporzą­

dzenie Ministra Skarbu w sprawie umorzenia spół- 
l{Qm wodnym C2g śd v  hjedytów, gdlMiiptęiJ* im 
przez Państwowy Bank ^ o l^ .  _ * 1

W związku z tym sferjfcrolaioze czynią stara­
nia, aby przy regulacji stanu zadłużenia tych spó­
łek była uwzględniona ró vnież sprawa krótkoter­
minowych kredytów melioracyjnych, które nie zo-< 
stały skonwertowane na kredyt długoterminow

•od^ku ją 1po odliczeniu mleka na deputat — a które 
odsyłają mleka do przeróbki do innych zakładów* 
lecz przerabiają je u siebie lub sprzedają w mieście* 
podlegają ustawie o mleczarstwie i rozporządze­
niom, gdyż wówczas są uważane za zakłady mle­
czarskie.

Wymienione rozporządzenia zostały ogłoszone- 
w Nr 82 i 83 Dziennika Ustaw R.P. 1936 roku.

Zgodne stanowisko całego roln ictw a  
Pom orskiego przeciwko m onopolizacji 

U bezpieczeń ogniowych. a
o . &vs’w Rhoietr r-icas ©ir^sow^ias i i - ’©bawiony już projekt wprowadzenia na Po- 

Jak wykaząją obliczenia, dokonane przez morzu i Wielkopolsce monopolu ubezpieczeń 
— u- r.u /t . — od —5^^ - ogniowych spotkał się z kategorycznym sprzeci­

wem wszystkich, bez wyjątku, sfer gospodarczych 
Zióln Zachodnich. ,*-’o»ov/otdor
? , "Ostatnio odbyły się w Toruniu 2 ważne zehra- 

rólni9^. Była to przede wszystkim wielka 
k&iłferedcja gospodarcza, zwołana pr.źez TRP.* 
a© zfitł-tóSgjjj nożnych przedstawicieli wsłkffl5 Z p. wo- 

Raczkiewiczem na czele oraz pchfiedżenie 
Izby Rdlniczej. " f  .

konferencji gospodarczej, po wygłoszonym 
referacie i odbytej dyskusji zapadła uchwała, 
uznającą projekt monopolizacji ubezpieczeń ognio­
wych za „pozbawiońy Istotnych wartości”oraz*szko- 
dliwy dla interesów gospodarczych Ziem Zachod- 

*k p ia s ta , w ^ J . j j ą ^  bs
4ni«*M Oprawi, Ra

jedaogłośaie uohv^ałiła kate|oryczqy sprzeciw prze­
ciwko zamfacom monopolizacji ubezpieczeń ognio­
wych ńa Fombrzft!. ? saniwz^dfin%óińiczego
pokrywa się całkowicie z opinią1 ófrgańizac^j rolni­
czych. ''' M 1 '■' * ’ : óoi -H ?nb

-■  ......................................... -  - ■ -  ■ ■ ■
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W I
Z  nowym rokiem.

d k
fS H (iisboien

vtnśi

•L9

I znów przekraczamy próg nowego okresu 
iycia. Niewiadome jest przed n a m i . A  jednak 
patrzmy z wiarą w przyszłość! ] Z ' i

Każdy marzy o tym, źe nowy rok przyniesie 
, mu jakąś zmianę, jakiś uśmiech losu, że odwróci 

może kartę życia złą i szarą, a zapoczątkuje serję 
dni lepszych i szczęśliwszych. Podejdźmy więc 
do naszych spraw z ufnością i powiedzmy sobie, 
że jesteśmy przecież kowalami swego losu. Zrób­
my z nowym rokiem niejako bilans roku ubiegłego, 
wystąpmy do walki z zastarzałymi grzechami, na- 
wyknienińmi, ze ziem, które dało nam się we znagi, 
słowem naprawmy teraz to, cośmy zaniedbali w 
przeszłości. Bądźmy sędziami każdego naszego 
czynu. Szczęście nie składa się bowiem z wiel­
kich wydarzeń. Budujmy je sobie same z szarych, 
niepozornych chwil i przeżyć, z drobnych radości 
i okruchów dobrych uczynków.

Przed kobietami, jako strażniczkami domowe­
go ogniska, stoją wielkie zadania wychowawcze 
I kobiety, jako dobre chrześcijanki i Polki z za­
dań tych jag najlepiej wywiązać się muszą, świa 
dome tego, że są wychowawczyniami całego narodu. 
Jak ongiś matki potrafiły wszczepiać w dusze dzieci 
siłę wewnęirjpftiA gparcie o  Boga, jako o dobfo 

o i i A W żm  tak i obecnie w imię szczęścia dbi
. 85  w #  R.4pzjt,ri %m°. ŵ l 9 e - . « e5

.ufrimoT d j i ia i t ia l  ńm\oś % al0BW08aiełfli

swych domach, a przez to w całym państw 
atmosfer^ tężyzny moralnej i zdrowia, które potroi 
w nas siłę życia.

Nowy rok gńtów jest przynieść nam to Wśfej- 
stko, czego pragniemy, ale przy naszym współ*, 
udziale, dobrej wierze i zwłaszcza silnej woli. A 
czasy są takie, że współdziałanie, wiara i woła są 
nieodzownymi warunkami unormowania stosunków 
życia ludzkiego. Czasy są ciężkie, a ciężar ten 
nie omija dziedzin pracy kobiecej.

Oby teu nowy rok przyniósł wszystkim zipianę 
na lepsze. Oby wyrównał kręte i wyboiste ścieżki 
życia, Oby dał wszystkim zadowolenie i szczęście.

Tego przedewszystkim życzy Szan. Czytelniczkom
Redakcja.

Przepisy gospodarskie.

P recle  sy lw estrow e.
Z 500 g. mąki, 30 g. drożdży, 2p0 1. mleka, 120 g, cokro, 

109 g maela, 1 Jaja i sasczypty soli wyrobfó ciasto lekkie* dać 
narosnąć, formować precelki, okładać na blasze, niech znów 
os rosną. Przed wsnnlęciem do pieca posmarować żółtkiem 
! odpięć przy dobre] temperaturze.

W ianuszki drożdżowe.
Z tego samego ciasta droźdżowego, które po nr 

wywałknje wyrzynać wianuszki, dać jeszcge raz r
f : w fŚRp jm 'fłttkaeżef plfe.<fSSFosypać cukrem — pud

o&iBmf) pfori oiabalia olaeaoo t wdlasoa 09 olioT$

Jęciu
Isnąć

HPończ noworocany.
Pół ft. cukru rozpuścić na gęsty syrop, w gorący wlać 

szklankę araku, nasryć szczelnie i zagrzać silnie (nie goto­
wać), śnśzklanek wina bis^egĄ 1 szklankę wina czerwonego^ 
wymieszać z uprzednio przygotowanym syropami natych­
miast podawać.

Pońez królew ski (na 3—4 osoby).
1 kg. cukru zalać szklanką b. mocna| herbaty, dodać sok 

z- 8 cytryn, h # . tylefc.'-i¥6skt0gp;irt.ąa lub
rumu czy araku. Naczynie z mieszaniną postawić na ogieU 
I ciągle mlesźaj|ć mocno rozgrzać — nie zagotowując.

Wino grzane (Gltlhwein)
przyrządza się w sposób prosty: JHe oaób, tyle szklanek
l¥k ki ego wina białego lub czerwonego (krajowego lą^^omo- 
wego) zagotowuje się z kawałkiem cynamonu i paroma
f oździkami orśz cbkrem (na każdą sżkjąnkę łyżkę stołową).

»rzeeedfoni iPideJe śfę #  wailff od fpó4^żi Ibb poualewane 
wprost do szklanek. in #iiihi

Z w ykły p asstet zajęczy ßlD&0ljB%

2 cebule pokfojónel l  trochę , adli  ̂U |̂Wćal)woSSridOi^dbt%ry- 
cia i gotują $o -i^ęt^ą^ci^l^jołii', §ostać

i bułkami, dodaje 3 JSJWJ'm ŝza' doskonale. Kto lubi, może

sppfk^sa^.,’
.moisboi iloilnlwś ©sbwbs eiiselwB 

^bwBiq obośjob ligom Si ,śai ,lBiwi Ba arjo



„DRWĘCA4 wychodzi 3 razy tygodniowo z działami; „Nasz Przyjaciel“ 
„Drwęca“ stoi na straży polskości, katolicyzmu i ducha

i „Dział rolniczo-gospodarczy“, kobiecy i dodatkiem powieściowym, 
narodowego, Przyjmuje pod korzystnymi warunkami ogłoszenia.

DRUKARNIA i INTROLIGATORNIA

„Spółki Wydawniczej”
W NOWYMMIEŚCIE N. DRWĘCĄ

W ykonuje w sz e lk ie  prace  
w zak res Ich w chodzące

P o leca  w sz e lk ie  k siążk i, m a ter ia ły  
p iśm ien n e oraz czasopism a.
P osiada d z ia ły :
rad io tech n iczn y  i fotograficzny*

Księgarnia „DRWĘCA”
NOWEMIASTO.

1 c Teodory, Hug, n6 !Filipa i Jakóba 1 W Jakóba b. w.
2 P Franciszka z P, 2 N 5  po W ielk. 2 S Marcel., Piotra ([
3 S Ryszarda b. 3 P K ról.K or.P .C 3 c Klotyldy kr.
4IN 11. po W ielk. (£ 4 W Zn.Krz., Moniki 4 p Franciszka Kar.
5 P Wincentego Fer. 5 S Piusa V, Weron, 5 s Bonifacego b.m.
6 W Julianny,Seiest. 6 c W n ie h o w st . 6 i i 3 . po Sw«
7 S Hermana Józefa 7 p Florjana m. 7 p Roberta op.
8 C Dionizego b. vif. 8 s Stanisława bJ p. 8 w Medarda ©
9 P Marii Kleof. 9 N 6 po WieSk. 9 s Felicjana

10 S Ezechiela pr. 10 P Izydora roln. © 10 c Małgorzaty kr.
11 N 2 po W ielk .© 11 W Mamerta b. w. 11 p Barnabasza ap.
12 P Juliusza P. 12 s Pankracego M. 12 s Jana, Onufr.
13 W Romana, Herm. 13 c Serwacego b. w. 13 M 4- Sw . Anton,
14 S Justyny, Wal. 14 p Bonifacego m. 14 P Bazylego W
15 c Anastazji m. 15 S Zofji, Izydora 15 W Wita, Modest, 3
16 p Benedykta Labr. 16 N Z ie l. Ś w ią tk i 16 S Franciszka R.
\7 s Aniceta, Rud. 3 17 P P on . I w .  3 17 C Germana, Adolf.

18 N 3 po W ielk. 18 W Feliksa Kap. 18 P Marka i Marc.
19 P Pafnucego 19 s tfPiotra,Celest. 19 s Gerwaz. i Prot.
20 W Agnieszki,Teod. 20 c Bernardyna w. 20 N 5 po S w .
21 s Anzelma, Konr. 21 p t f  Jana Nepom. 21 P Alojzego Gonz.
22!C Sotera i Kajusa 22 s f t  Heleny kr, 22 W Paulina, Flawj.
23|P Wojciecha b. m. 2 3 NI1 I. T rójcy św . 23 s Zenona, Marj.®
24! S Fidelisa, Jerz. 24 P Joanny w. 24 c Nar. Jana Chrz.

2 5  U 4p© W ielk*© 25 W Grzegorza p. © 25 p Wilhelma opata
26 p NMP. Dob. R, 26 s Filipa Nereusza 26 s Jana i Pawła
27 w Piotra Kanizj. 27 c B oże Ciało 27 N 6 po Sw.
28 s Pawła od Krzyż. 28 p Germana, Aug, 28 P Leona Papieża
29 c Piotra, Rob. 29|S Teodozji p. m. 29 W P io tr a iP a w ł.
30 p Katarzyny Sień. 30IN 2 po S w . 30 s Emilii, Pawła

31 |P Anieli, Petroneli

C Z E R W I E CS T Y C Z  E U L U T Y M A R Z E C

1 P N o w y  R o k 1 P I g n a c e g o , B r y g . 1 P A lb in a , B ertr .
2 S Im .J ezu s ,M a k a r . 2 W M i  B i  G r o m * 2 W H e le n y  c e s .

3 N I m i e n i a  J e z 3 s B ła że ja 3 S f f  K u n e g u n d y
4 P A n ie l i ,  Iz a b e li £ 4 c A n d rze ja 4 C K a z im ie rza

5 W T e le s fo r a  p . m . 5 p A g a ty  p . m . 5 P Jan a  o d  K rz. (£

6 s T r z e c h  K r ó l i 6 s D o r o ty  p . m . 6 S f f  F e l ic y ty

7 CJ Ł u cja n a  i J u lj . 7 N Z a p u s t n a 7 N 4- P o s t u  T om ,
8 p . S e w e r y n a  o p . 8 P J an a  z M a tty  w 8 P W in c . K a d ł.
9 s M a rcja n n y  p. m . 9 W A p o lo n ii ,C y r y la 9 W F r a n c isz k i R zy m

10 N 1 p .  3  K r . 10 s t f  P o p i e l e c , 10 s 4 0  M ę c z e n n ik ó w

11 P M a ty ld y , H o n o r . 11 c O b ja w . N M P . © 11 c P e la g ii ,K o n s t .  ©

12 W A r k a d ju s z a  © 12 p f  1 7 Z a ł. S erw it . 12 p f f  G r z e g o r z a  W

13 s W e r o n ik i i G la f. 13 s t f  Jan a , A n ie l i 13 s K r y s ty n y  p . m ,
14 c H ila r e g o 14 N 1. P o s t u 14 N 5. P o stu
15 p P a w ła  I p u s t . 15 P F a u s ty n a  i J o w . 15 P K le m e n sa  H o f.
16 s M a rce le g o 16 W J u l ia n n y  M . 16 W E u fr o z y n y

17 ii 2. p .  3  K r . 17 s f f  K o n sta n c j i 17 s J an a  S a ik a n d ra
18 P K at. św . P io tr a 18 c S y m e o n a  b. m . 3 18 c C y r y la ,  G abrj.
19 W H e n r y k a , F erd , 3 19 p f f  K onrada 19 p f f  J ó z e f a  O b i. 3

2 0 s F a b ja n a  iS e b a s t . 2 0 |S f f  L e o n a  i F u c h . 2 0 s f f  T e o d o z ji,E u f .

21 c A g n ie s z k i ,  p . m 21 N 2. P ostu 21 N N . P a l m .
22 p W in c e n t . ,  A n a s t . 22 p K at. św . P io tra 22 P K a t a r z y n y
23 s I ld e fo n s a , R ajm . 2 3 w P io tr a  D a m ia n a 2 3 W F e lik s a
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DRWĘCA

DRUKARNIA i INTROLIGATORNIA

„Spółki Wydawniczej”
W NOWYMMIEŚCIE N. DRWĘCĄ

W ykonuje w sz e lk ie  prac© 
w zak res ich  w chodzące

P o ieca  w sz e lk ie  k siążk i, m a ter ia ły  
p iśm ie n n e  o ra z  czasopism a.
P osiada dzia ły  s
r a d io te c h n ic z n y  i fo tograficzn y .

Księgarnia „DRWĘCA”
NOWEMIASTO.

Szczepana
Jana apost. 
Młodzianków 
Tomasza b. 
Eugenjusza 
Sylwestra

wychodzi 3 razy tygodniowo z działami; „Nasz Przyjaciel“, „Dział rolniczo-gospodarczy“, kobiecy i dodatkiem powieściowym? 
„Drwęca“ stoi na straży polskości, katolicyzmu i ducha narodowego, Przyjmuje pod korzystnymi warunkami ogłoszenia.
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